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Sobota.

Zbyt szczupłą a tak pożądaną liczbę Jubilatów, po­
m nożył w tym roku.IW . X . Biskup, Franciszek a Paulo 
Pawłowski, Pasterz Dyecezji Płockiej. Kończąc bo­
wiem 5 0 - le t n i  zawód Kapłaństwa, dostojny Biskup ob­
chodził tę uroczystą dla Niego pamiątkę, przez po w tór­
ne primicje. Dzień więc Zesłania  DUCHA Sgo, był 
przeznaczony do tego obrzędu, który  odbył się w od­
wiecznej Ś w i ą t y n i  P a ń s k i e j  tak słynnej z opieki i ła sk  
N. MARJI BOGA RODZICY, to jest w Kościele XX. 
Bernardynów  w Skępem, w Gubernji Płockiej.  Na tym 
obrzędzie asystowali J W W .:  X . l i r :  Łubieński Biskup 
Sufragan i Dziekan Katedry Dyecezji Kujawsko-Kali- 
skiej; oraz X. M yśliński Opat Zgromadzenia X X . Be­
nedyktynów  Pułtuskich; tudzież Członkowie Kapituły 
Katedry Płockiej i Kolegjaty Pułtuskiej; niemniej zna­
czna liczba znakomitych osób i tysiące ludu. Dnia zaś 
następnego dostojny Jubilat,  wyświęcił na Kapłana m ło ­
dego Lewitę, a Biskup Łubieński i Opat Myślirlski u- 
dzielali Sakrament B i e r z m o w a n i a ,  do którego przystą­
piło 2600 pobożnych.

(Dalszy ciąg Pensji emerytalnych). Otrzymali: 
P P .  Tom : Rrochocki, Urzędnik do szczegół: poruczeń 
przy Kom: R. P. i S., rs. 1,200. Józef-Ant: Tcniewski, 
Podleśny, rs. 162. Stan: Daszewski, b. Magazynier Z a­
kładów Górniczych, do pensji rs. 219 kop. 70, dodatek 
rs. 186 k. 15. Ant: Samsonowicz, dymissjonowa: R o t­
mistrz, b. Naczelnik Straży celno-granicz:, rs .675.,  K a ­
jetan Sieroszewski, p. o. Nadleśniczego, rs .  525. Aug: 
Bojarski, Dozorca Rzezi w Warszawie, rs. 112 k .50 .  
Anto:-Agn: z G rońskich Uziembło, Wdowa po Strażni­
ku, i ich dzieci, rs. 45. W ojc:-Piotr Wolski, Strażnik, 
rs.  J35. Konst:-Ant: Owsiany, b. W ójt  Gminy, rs. 153. 
Kaz: Lenartowski, b. Pisarz Urzędu Śzlachtuza, r s .2 4 7  
k. 50. Jan  S łu iyński, Podleśny, rs. 90. Lud: z K rau ­
zów, l g °  ślubu Schultz, 2go Łada, Wdowa po A rchi­
wiście, rs. 52  k .50 .  Frąnc:-Anna Gruszczyńska, pozo­
stała córka po Podleśnym Straży Siedlce, rs.  15 k. 75. 
Jan  Mitneker, b. Strażnik, rs. 90. Szym: Nakonieszni- 
kow, Podleśny, r s .9 0 .  Dorota z L e n i e Zarembi­
na, Wdowa po Poborcy Komory celnej Iszej klassv 
w Nieszawie, i ich synowie, rs.  213 k. 85.' (D. c. n.)

Przez  N ajw yższe Rozkazy j .  j;_ jy|.7 o trzym ują rangę za od- 
znaczenie się w  służbie: S ekretarza Kolegjalncgo: S ek re tarz  Adm: 
X tw a Łowić: Staszew ski; Nadleśny tegoż X tw a B udziński, i A r­
chiw ista Adrnini: D ytkow ski; Naczelnik Slotu w  Zarządzie Naczel­
nika W ojennego Gub: W arsz : P aw łow ski; Urzędnicy Z arządu  N a­
czelnika W ojen: Okr: Kaliskiego: Ilekker i Grodzki; Nauczyciel 
M alarstw a w  W arszaw skiej Szkole Sztuk pięknych Kaniewski; 
Starsi Nauczyciele Gim nazjum : Piotrkow skiego fluroszew icz, P ło ­
ckiego Student Teologji B ronikow ski, Radoms: Źegliński, i Sie-

c  j " ' ns* a n lynow icz;  Adjnnkl Komisarza 5go i figo Cyr: W ar: 
Policji W ykonaw czej Pniew ski; S tarszy  Pomocnik Naczelnika A r­
chiwum przy  Z arządzie Głównym Spisu i Zaciągu W ojsko: Gwoz-

decki; b. Naczelnik Rysowni, obecnie S ta rszy  Rysownik D yrekcjt 
drogi żclaz: W ar:-W iedeń: Klim aszewski, iw te jż e  D yrekcji: Kas- 
s je r  na Stacji lsz e j kl: Gąsiewski, Z aw iadow cy: S tacji 2giej kl: 
B eren d t, S tacji Głównej w  W arszaw ie  Sokulski, i S tacji lsz e j 
kl: Kuhnke, S tarszy  Rachmistrz Kuphal, i Dziennikarz A rchiw ista 
Komitetu tejże drogi M alinowski; w  Kom: R .S . W . i D ., w  W ydz: 
Admini: Ogólnej Sekre tarz  kl: 2giej M azanka, i A rchiw ista S tan-  
kow ski; w  W ydz: Przem yślu  i Kunsztów, Sekretarz  lszej kl: Kos- 
secki, i 3ciej kl: Janiszew ski, i p. o. A rchiw isty Z ło to  szew ski, p. 
o. Sekre tarza  służby ogólnej C hawłowski 1; w  W ydz: Kontrolli i 
Rachunkowości, Rachmistrz kl: 2giej Sło?iecl:i; w  D yrekcji Ubez­
pieczeń: Referenci, S ło w iń sk i  i U nierzyski, Kontroler t t  lodar- 
ski; w Rządzie Gub: W ar: N adrachm istrz Wydz.-Admini: W ashie- 
w icz, Adjunkt W ydz: W ojsko: T ra iilso lt, i Rachmistrz Dybrowski, 
S tarszy  Adjunkt W ydz: Policyjnego R zym ski, i Adjunkt W ierzb o w ­
ski; w  Rządzie Gub: P łockim : p .o . Adjunktów W ydziału  Admini: 
S łu p eck i, i W iln ic k i,  i Referent Ubezpieczeń, i p. o. Naczelnika 
K assy Oszczędności w  Płocku Bziaczkow ski; E xpedytor M agistra­
tu  m. W arsz : Szw ejczew ski; p. o. S ek re tarzy  Pocztam lu W arsz: 
Cieszkowski, Czech, S zu tiu s  i G oszczyński, i Urzędów  Poczto­
wych w  Kaliszu Cieszkowski, i w  Częstochowie M achnicki, p. o, 
E xpedylorow  Poczty , w  Kałuszynie M ikulski, i w  Szygliszkach 
Dogel, Inspektor W arszaw skiej Szkoły Realnej Sestie , i Jeom ctra 
Kommisji Skarbu Kalit.

Rada Administracyjna zatwierdziła zapisy: dla X X . 
Kapucynów w Lublinie, rs.  300, i dla Sal ochrony ubo­
gich dziatek rs .  300, przez rtiegdy Kornelję Zientecką; 
oraz zapis wieczysty dla Kościoła w Goleszynie rs. 45, 
przez niegdy Michała Guzowskiego; niemniej zapis dla 
Kościoła w Wawrzeńczycach dziewięciu kwart gruntu, 
części inwentarza żywego, niektórych sprzętów gospo­
darskich i bibljoteki, przez niegdy X. Stanisława 1Vo- 
rońca; nakoniec zapisy: na reparację łaźni żydowskiej 
w m. Radomiu rsr. 3Ó0, i na wystawienie przymuro- 
wania lub polepszenia domu zwanego szkołą czyli do­
mem modlitwy rs. 750, przez niegdy Jakóba Xachma- 
nowicza Dytman, uczynione.

W dniu onegdajszym, rozstała się z tym światem, po 
długiej i ciężkiej słabości, opatrzona ŚŚ. SAKRAM EN­
T A M I, Katarzyna z D ąbrow sk ich , pierwszego ślubu 
Czechowiczowa, drugiego Maciejewska, Żona Urzę­
dnika, Emerytka , w wieku lal 52. Stroskana córka, za­
prasza Przyjaciół i Znajomych, na exporlację zwłok, 
dziś o godz: 7ej wieczorem, z Kościoła XX . Bernar­
dynów, na smętarz Powązkowski.

Jan  Sokołow, Kupiec m. Warszawy, przeżywszy lat 
34, wczoraj zakończył swe doczesne życie. Pozostała 
Żona w nieutulonym żalu, wraz z dwojgiem małoletnich 
dzieci, zaprasza Krewnych i Przyjaciół, na exportację 
zwłok Jego, ju tro  o godz: 4ej po południu, z Kościoła 
Greckiego przy ulicy Podwai. na smętarz Wolski.

N aX Y tą  składkę dla pogorzelców m .Krakowa, zło­
żyli w Redakcji Kur jer a od godz: 3ej z południa one- 
gdaj, do tejże godziny dnia wczorajszego: Bezimiennie, 
zł. 2; za sztuk 25 numizmatów, zł. 20; za ta lar  W ęgier-
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ski, zł. 6 g r .  20: za jednę sztukę numizmatu, zł. 6 gr. 
20; Walentyna R om an, zł. 5; Emma C., zł. 2; A. K., 
zł. 2; T. R., zł. 2; Wanda R., zł. 1; Juljan B..., zł. 20; 
J, T. G., zł. 1000; H. S., zł. 20; A. T., zł. 5; Jan Fru­
z iń sk i,  zł. 6 gr. 20; od 4ga dzieci: P. F .,  M. F., A. F.  
i F. F., zł. 13 gr. 10; z Magazynu strojów Schm idt, zł. 
6; L isow scy  z Cesią, zł. 13 gr. 10; Amalja L ip iń ska  
zł. 6 gr. 20; J. L., zł. 6gr. 20; Marjanna F urson t, zł. 
6 gr. 20: Ewa Ż u liń ska , zł. 6 gr. 20; K. Trawolt, zł. 
26 gr. 20; nieprzyjęte przez znalazcę Pana R. za od­
danie bransoletki od N. F.,  zł. 13 gr. 10; od Antosia 
Kr: Zwanciger; od R nspra K ow alskiego  służącego, zł. 1; 
A .R .,  zł. 33 gr. 10; Onufry B ra tk iew icz  Czeladnik Gar­
barski, zł. 6 gr.20; M. Z ie liń ska , na pogorzelców zł. 
66 gr. 20, i na Kościoły zł. 66 gr. 20; Urzędnicy N. 1. 
Obr:, zł. 705 gr. 20; K. M. i X . M., zł. 13 gr. 10; M ło­
dzież wyznania Ewangelicko-Augsburgs: przysposabia­
jąca się do pierwszej Kommunji, zł. 235; Franciszka 
W achecka  służąca, zł. 2; Julja W., zł. 2; Nadesłane 

z prowincji od R .S . ,  zł. 100; Urzędnicy i Oficjaliści 
Dyr: Szczegółowej Towarz: Kredyt: Ziemsk: Gub: Lu­
belskiej w Siedlcach, zł. 408 gr. 15. Urząd Starszych 
Zgromadzenia Blacharzy: Adolf S tcn z  Starszy Zgroma­
dzenia, zł. 20; II. W edekam, zł. 20; J. Bonenberger, 
zł. 6 gr. 20; Józef Zeller, zł. 10; Józef Z  ul ich, zł. 4; 
Fr: Trelle, zł. 20; M. Z eitler , zł. 20; J. Czarnecki, zł. 
20; Fr: Tretzm uller, z ł .6 g  r. 20; W. Jacobi, zł. 13 gr. 
10; Dom: M orantowicz, zł. 6 gr. 20; A. Norbtin, zł. 
20; K. Moeler, zł. 10.— Tadeusz D ernalow icz, na Ko­
ścioły w Krakowie, zł. 166 gr. 20; Walerjan Ostrom ęcki, 
z ł . 66  g r .2 0 .—  Urzędnicy i fabrykanci papierni Banku 
Polskiego w Jeziornie, zł. 240. Składka przeto XVta, 
przyniosła złp. 3 4 9 1  gr. 5, które już według przezna­
czenia złożono.

W Kancelarji Konsulatu Jlnego C. K. Austrjackiego, 
złożono dla pogorzelców m. Krakowa, d. 9 b. m., przez 
Redakcję Gazety P olicyjnej, zł. 1051 gr.20; przezSkład 
Sądu Pol: Popr: Pow: Warszawski Wydz: 2go, zł. 134; 
przez Skłd Biura Dyrekcji Poczt, zł. 1257 gr. 22,* \

Do dzisiejszego Numeru K urjera , dołącza się o ile 
możność dozwala, dla wiadomości Szanownych Czytel­
ników naszych, szczegółowy rachunek z otrzymanych 
wpływów i poczynionych wydatków na urządzenie Lo­
teryjnej Zabawy, dnia 17go z. m. w Ogrodzie S askim , 
na korzyść Sierot pod opieką W arszaw sk iego  Towa­
r zy s tw a  D obroęzynności zostających, Dla tych zaś 
z Czytelników, których nie dojdzie rachunek rzeczony, 
z powodu nieco szczupłego nakładu, poszczególniamy 
w krótkości następujący stan rzeczy: Ze sp rze d a ży  
biletów , tak na wejście do Ogrodu, jako i fantowych, 
oraz naddatków, wpłynęło rs. 1513 k. 78T/z (złp. 10,091 
gr. 27). Z bufetów : od JJWW. i WW. Opiekunek: 
Tekli zXiążąt Lubeckich Hrabiny W odzickiej, rs. 304  
k .H ' /z  (zł.2027 gr. 25); Marji R aw icz, rs. 216 (złp. 
1440); Katarzyny zEngelhardtów Olchin, rs. 131 k. 20

(złp. 874  gr. 20); Wincentowęj N iepokojczyckiej, rs. 
110 k .9 2 1/2 (złp. 739 gr. 15); Ignacji M ysłakow skiej, 
rs. 82 k. 13 (złp. 547 gr. 16). Nakoniec z dochodów 
nadzwyczajnych, jako to: z odstąpionego przez Pana 
S tra sb u rg e r  15go procentu, na dostawionych z Cukier­
ni jego przedmiotach, rs. 17 k. 2 3 1/* (złp. 114 gr. 27); 
i z a ż ja  na złocie, k. 90 (złp. 6). Tym więc sposobem, 
ogólny dochód przyniósł rs. 2376  k. 35 (złp. 15,842  
gr. 10); z którego potrąciwszy wydatki w kwocie rs. 
421 k. 89 t/2 (złp. 2812 gr. 19), pozostało czystego do­
chodu rs. 1954 k. 457*  (złp. 13,029 gr. 2 1 ) . — W ar­
sza w sk ie  T ow arzystw o D obroczynności, uważa za na­
der miły dla siebie obowiązek, złożyć w Imieniu Sierot, 
Szanownej Publiczności najszczersze podziękowanie, 
za liczne zebranie się, oraz udział, jaki w powyższej 
Zabawie przyjąć raczyła.

Za zbrojownię, zrobioną przez Henryka Pszennego, 
zn’aną już z ostatniej wystawy, a obecnie ofiarowaną 
przez tegoż, na korzyść pogorzelców m. Krakowa, i wy­
stawioną na sprzedaż więcej dającemu, w ciągu dni 
6ciu, w Paryzkim Magazynie P. Pszennego, przy ulicy 
Krako:-Przedm: N°440; ofiarowano wczoraj złp. 250.  
Kto da w ięce j? —  Obok tego, przy oglądaniu tej mi­
sternej roboty, złożono tamże ofiary na Kraków  złp. 
106 gr. 20.

Zaonegdaj z rana na ulicy W idok, znaleziono pod- 
rifucone dziecko płci męzkiej, około 5 miesięcy wieku 
mające, przy którem była kartka z napisem: »Matka 
Marjanna G niedzińska, dziecię Wojciech S ikorsk i, ty­
godni 20 wieku.”

Wczoraj w Teatrze Rozmaitości przywołani: po Ko- 
medji P ierw sze  dn i po  ślu bie , Panna P aliń ska  i Pan 
Jasiń sk i;  po Dramie A rcy-D zieło  n ieznane, Pan Ko­
m orow ski 2 kroć.

Kurs wczorajszy: Za Imperjały R ossy jsk ie , żądają 
rs. 5 k. 19 (zł. 34 gr. 18). Dukaty holen: nowe wa­
żne, żądają rs. 3 (zł. 20). Listy zast: nowe, za 100 zł. 
żądają rs. 14 k .9 7  (zł. 99 gr.24), dają rs.14 k.95 (zł. 
99 gr.20); wartość kuponu k. 75/ 6-

(Ar. nad. z Z aw ichostu ). —  W. Leon Chodakowski 
Lekarz w S andom ierzu  zamieszkały, wezwany do żony 
mojej w ciężkiej i niebezpiecznej słabości gorączką ty­
fusową zwanej, jakkolwiek dość późno, bo dnia 6go do­
piero, właśnie wzupełnem już rozwinięciu się tej stra­
sznej choroby; przez energiczne swoje postąpienie, i 
usilne poświęcenie się dla niesienia spiesznego ratunku, 
w przeciągu siedmiu dni, zdołał ocalić mi drogą żonę, 
i powrócić na łono pięciorga dzieci, najlepszą im Mat­
kę. Szanowny i zacny Mężu! niech to bynajmniej nie 
obraża Twej skromności, że przed światem głoszę, iż 
za czyn tak znakomity, którym zjednałeś sobie nielylko 
imię biegłego w swej sztuce Lekarza, ale i prawdziwe­
go Przyjaciela cierpiącej ludzkości, nie masz dla Ciebie 
innej nagrody, jak tylko BÓG, i to niniejsze publiczne 
podziękowanie, które Ci składam. —  J. K am ieński.
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P iszą  z Krakowa  dnia 5go S ierpnia: »Dziś rano, 
P io tr  K ró lczyk , mularz, wysłuchawszy M s z y  Śej, wziął 
się do nader niebezpiecznego dzieła. Po filarkach 
szczytu Kościoła D om inikańskiego, dostał się do Krzy­
ża, i tam sam jeden na chwiejącym się murze, pracuje 
nad zdjęciem, przywiązanego poprzednio liną, krzyża, 
aby tenże padając, nie uszkodził sklepienia. Brakuje 
tchu piersiom  z uczucia, na widok tego odważnego 
człowieka.”

Z  P e t e r s b u r g a . —  N a j j a ś n i e j s z y  PAN, mianować 
raczył Pannę Elżbietę R anch, córkę Jene:-Adjutanta 
Wojsk Pruskich R aucha, zostającego przy J .  C. M O ­
ŚCI, Papną honorow ą N. C ESA RZO W EJ. Nadto J .  
C. MOŚĆ, mianował Pannamj honorowemi, Hrabiankę 
Helenę Toll i Xczkę Marję Golicyn. —  Radca Stanu 
Jakób Chanykow, mianowany został Szambelanem 
Dworu.

A n g lja .  —  Królowa i Xiążę A lbert, w d. 29ym b .m . 
znajdować się będą przy otworzeniu kolei żelaznej 
w B erw ick w Szkocji; z Londynu już wyprawiono m e­
ble potrzebne do zamku Holyrood  (w E dym bu rgu). —  
Kanclerz izby skarbowej oświadczył, iż pomiędzy Fran- 
cją  i A nglją  prowadzą się układy w celu zniżenia porto 
od l is tów .—  Mianowaną zapewne będzie nowa kom- 
misja dla zbadania stosunków' pomiędzy właścicielami 
rolnemi a dzierżawcami w lr la n d ji.  —  Urzędowe ra- 
porta wskazują niesłychaną pomyślność handlową i 
przemysłową w Anglji; wywóz towarów ciągle się po­
większa.

A c s t r j a .  W iedeń 5go Sierp:. —  Xiążę B ordeaux  
w towarzystwie kilku znakomitych legitymistów wyje­
chał do W iessbaden .—  U m arł tu znauy bankier Gold­
ste in , który zostawił jedyną córkę, i 24  niiljony złp. 
w złocie i papierach skarbowych; wypadek ten oddzia­
ła ł  na giełdę, bo zapewne sprzedadzą szybko m n ó ­
stwo papierów rządowych. —  Zbierają tu  składki 
dla Szlesw igu. —  Z M edyolanu  donoszą, że zapewne 
wkrótce zniosą tam stan oblężenia. —  W róciło  tu 
m nóstwo amnestjowanych. —  Dotąd bardzo mało 
przemysłowców objawiło zamiar udziału w przyszło­
rocznej wystawie londyńskiej.—  Spodziewają się w ro ­
ku przyszłym dopiero, powrotu Xięcia M etternicha; 
dotąd tylko syn jego Xżę R y sza rd  bawi w Czechach, 
przedstawił się on u dworu, i był z wielką łaskaw o­
ścią przyjęty.

D a N JA .—  Ogłoszono dekret, że wszyscy cudzoziem­
cy służący w armji sz lesw ig sk ie j, która zostaje w o tw ar­
tym buncie przeciw swemu monarsze, nie będą trakto- 
wanemi jako jeńcy w o jenn i .—  Minister wojny ogłosił 
listę imienną 93 Oficerów poległych w ostatnich bi­
twach.

F r a n c j a . P a r y i  dgo S ierp n ia . —  W  polityce n i c  
ważnego, w izbie cisza zupełna, odroczenie coraz bar­
dziej się zbliża: podróż Prezydenta jeszcze wszystkich 
zajmuje; według jednych nasłąpi 14go, według innych

20go. Prezydent zwiedzi Macon, L yon , B esan ęon , 
S ztra sb u rg , Metz, Nancy, i uda się do C herburga  dla 
przeglądu floty; z powodu nie zbyt zadowalających 
wiadomości, nie pojedzie do południowej F rancji. —  
Cenzorów teatralnych już mianowano, i nazwiska ich 
ogłoszono.—  W miejscu zamordowania Jenerała B rea  
i jego Adjutanta, wzniesiony będzie Kościółek kosztem 
gminy. —  Gabinet zaraz po ferjach złoży dokumenta 
dotyczące zmian wywołanych nowem prawem wybor- 
czem.—  Nie tylko mnóstwo legitymistów, ale i P .  G ui­
zot udaje się do W iessbaden , gdzie przybędzie Hr: 
Chambord; P. G uizot będzie pracował nad pogodze­
niem obu domów Burbonów .—  Koszta obozu w W er­
sa lu  wynoszą 185,000 f r .—  W M arsyIji z powodu dy­
misji udzielonej radzie zdrowia, która się opiera ła  prze­
pisom kwarantanny przez rząd zaprowadzonej, przyszło 
do rozruchów, ale wkrótce wszystko wróciło do po­
rządku.—  Rady jeneralne departamentów, będą żądać 
przejrzenia ustawy, ale tylko w terminie prawnym. —  
Xżę Canino tylko krótki czas ma bawić w P a ryżu . —  
Rząd fraricuzki energicznie popiera sprawę zakonni­
ków z góry Śgo B e r n a r d a , którzy będą się musieli ro ­
zejść, jeżeli rząd kantonu W allis, nie wróci im zabra­
nych dóbr .—  Przedmiotem uwag jest kwestja rad jene- 
ralnych jak  te oświadczą się w sprawie przejrzenia u- 
stawy.

H i s z p a n j a . —  Królowa Izabella  3go b .m .  udać się 
ma na Nabożeństwo do Kaplicy zamkowej, p o r a ź  p ie r­
wszy po słabości. —  Pose ł  a n g ie lsk i  przybył tu ta j .—  
W pierwszej połowie b. r.,  dochody państwa znaczne 
podwyższenie wskazały w porównaniu  z rokiem zesz:.—  
Królowa już podpisuje wszystkie dokumenta rządo­
we jej przedstawiane.— W  M adrycie  aresztowano wielu 
Karlistów.

N i e m c y . —  Z Xięztw donoszą o małych potyczkach 
forpocztowych; w stanie i położeniu obu armji nie za­
szła żadna zmiana. —  F rankfurckie  plenum zatwier­
dziło pokój z D anją, i postanowiło stawić korpus ob­
serwacyjny. —  W Baden  zwołano izbę. —  Kwestja 
niem iecka  stoi na dawnej stopie. P ru sy  czekają, Au- 
s tr ja  zaś działa. —  Sami żołnierze armji Xięztw, ko ­
sztują miesięcznie 200,000 ta larów, innych wydatków 
nie licząc. — Król B a w a rsk i bawił u Xięcia W ejm ar- 
skiego. Sądzą, że M onarcha ten skłania innych M onar­
chów niem ieckich  do związku czterech  Króli. —  Jen: 
W illisen  i rejencja Xięztw, odrzuciły projekt fo rm o­

wania korpusów partyzanckich. —  Spodziewają się o- 
blężenia przez Duńczyków F riderich sort koło Kiel i 
R endsburga;  o planach Jenerała  W illisen  nic nie wia­
d o m o .—  P ru sy  sprzeciwiają się wkroczeniu D uń czy­
ków  do H olsztynu  za rzekę E ider. —  A u strja  s tano­
wczo działa w kwestji niem ieckiej, by zwołać dawne 
plenum s e jm u .—  Konwencje militarne P ru s  są  po­
wodem niemałych trudności dla tego państwa. —  G a­
binet p r u s k i  dla usprawiedliwienia się, ogłosił  pełno-
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inocnictwo otrzymane od Kommisji Centralnej niemie­
ckiej, do zawarcia pokoju z Danją.

W ł o c h y . —  W  Rzym ie  kommisja Kardynałów pra­
cuje nadnowem prawem gminowem, oraz nad prawem 
o wywłaszczeniach, zastosowanem do budować się ma­
jących kolei żelaznych.—  Dzienniki paryzkie znowu 
mówią o cudzie w Rimini; obraz cudowny jest dziełem 
malarza Soleri; śledztwo ciągle się prowadzi, bo chcą 
zupełnego ustalenia prawdy. Oprócz Rim ini podobne 
cuda zdarzają się i w innych miastach. W Rim ini obraz 
cudowny ma być kofopowany, co tylko na skutek opi- 
nji kolegjum Kardynałów miewa miejsce.

R o z m a it o śc i. — Z  pięknym głosem  w szędzie /w zejść  
można. Pewna podróżująca Śpiewaczka została zatrzy­
maną przez Celnika na granicy bawarsko-wirtemberg- 
■skiej, dla zrewidowania jej rzeczy. Daremnie się tło- 
maczyła, że jedzie tylko na spoczynek kilko miesię­
czny do swego kraju, że nie miała bynajmniej zamiaru 
przewozić zakazanych effektów, i że ma tylko w ku­
frach bieliznę i garderobę. Nim przystąpił Celnik do 
rewizji, okazano mu paszport, z którego się przekonał, 
że ma przed sobą śpiewaczkę Zerr. W oka-mgnieniu 
twarz Celnika wypogodziła się, i odpowiedział, że jeśli 
jest rzeczywiście tą sław ną śpiewaczką, o czem on musi 
koniecznie przekonać się , wtedy nie potrzebuje odbyć 
rewizji. Śpiewaczka przychyliła się chętnie do tego, i 
legitymując się swoją sztuką, zaśpiewała arję, która od 
razu wszelki spór rozstrzygła.—  »Powiedz sam, jaka 
za twoje figle spotkaćby cię powinna zapłata?” rzekł 
raz Majster do swawolnego terminatora. »Pan wie”, 
odrzekł tenże, »że nie jestem chciwy, i że za to ża­
dnego nie żądam wynagrodzenia.”

PRZYJECHALI do WARSZAWY.
Bezak Pulko: z Suwałk nr 626; Budberg Elżb: Żona Jener: z Pe­

tersburga; Dąbrow ski Jgn: Oby: z Grodna nr 476; Dębski Nacz:Pow: 
z Ostrołęki nr625; Górecka Jadw: Oby: z Drezna nr 1259; Lipszytz 
Szyni Itandl: z W rocławia nr 1796; Linde Anna Oby: z Karlsbad nr 
1259; Laszczyński Tajny Radca Gub: Cyw: z Łęczyckiego; Łubień­
ski Jan lir. z Buska; Piątkowski Paw: Mecen: z Sufczyna nr 310/11; 
W ratislaw  Albert Oby: z Loudynu nr634; Zaleszczyński Aug: b. 
Prezy: z Kalisza nr603;Zawidzki PantalconNacz: Pow: z Pułtuska.

W y je c h a li: Boczarska Kar: Ob do wód w  Solcu; Hube Podpisane 
Sądu Apel: do Ems; Ledóchowska Marja Hr. do Klimontowa; Lange 
Karolina Kup: do Lipska; Martin James Kap: W ojsk Angiel: do Peter­
sburga; Olizar Kar: Hr., i Siwers Jak: Hr. do Gub: Grodz:; X . W ojda 
Jak: Pleban do Proslowisk; W olłow iez Iłier: Rolni: do Ł ęczvcv.

D O N IE S IE N IA ,
Mam zaszczyt upraszać uprzejmie W . CZARKOWSKĘ, Obywa­

telkę przybyłą tu z Ukrainy, ażeby mnie zawiadomić raczyła, gdzie 
na teraz obrała zamieszkanie swoje; ponieważ po wyprowadzeniu 
się jej z Hotelu Rzymskiego, powziąść wiadomości w tej mierzenie 
można; w  domu po-Paulmskim Nr 167 w  W arszawie.

B a udou in , Emeryt Wojsk:.
Dom Handlowy Salinger et C° zawiadamia, że Leon Osiecki nie 

pozostaje więcej u niego w obowiązkach Suhjekla; wszelkie prze­
to czynnos'ci na rachunek tegoż domu przez niego załatwione, 
ustają.

W  tych dniach przybyła partja W ODY SALCERSKIEJ zagra­
nicznej z źródła, zupełnie św ieża, w  dużych kamionkach; o cenie 
dowiedzieć się można w  handlu pod Nr 445 na Krak:-Prźe(jm.

Zawiadamiam Osoby mające odemnie pozwolenie 
polowania na gruntach folwarku Brudno, za rogatka- 
tni Petersburgskiemi, ku granicom dóbr Marki iZ a -  
c'sze położonych, iż takow e od d. 1 Sierpuia r. b. do 

1 Sierpnia 1851, wydzierżawione™ zostało; nikomu przeto bez w y ­
raźnego zezwolenia Dzierżawcy tego polowania, pod utratą strzel­
by, sprzętów myśliwskich i psow, polować nie wolno.

K obyłecki, Dzierżawca dóbr Brudna.
Z wolnej ręki do sprzedania, 2 Ł Ó Ż K A  mahoniowe, p i ,-  

kne; dwie Szafy do xiqzek orzechowe; dwa Fotele jeden safja- 
nem, drugi axamitem pokryte. Wiadomość w  pałacu Skwarcowa 
u Białobłockiego.

Młodzieniec straw iw szy lat kilka w  Handlu, życzy  przyjąć 
obowiązek prywatny tu lub na prowincji, jakiego-bąć-kolwiek 
FACHU. Osoba życząca sobie powyższego, zechce nadesłać swój 
adres pod Nr 1201 przy ulicy Pańskiej, na Im piętrze.

Trzy P O K O J E  nowo-wyrestaurowane od frontu, z Kuchen­
ką angielską, przy ulicy Leszno pod Nr 675 , do najęcia od 1-o  
Października.

Ktoby posiadał BROWAR lub miał chęć postawienia nowego na 
prowincji, lub wjakicm mieście, i życzy ł w  nim zaprowadzić fabry­
kę Porteru, Piwa angielskiego, Bawarskiego i innych, może mieć 
Osobę uzdatnioną (mającąstosunki ze wszyslkiem i Handlami w  ra- 
łem Królestwie), któraby zatrudniała się Fabrykacją i Dyrekcją 
tejże fabryki. Wiadomość w  handlu W . Henryka Krcmky przv 
ulicy W ierzbowej pod Nr 473 c.

RZEPAK zim owy wielki (Raps) i Rzepak zimowy zw yczajny  
(Rubscn) do w ysiew u, oraz Rzepa jesienna, nadszedł do Składu Ńa- i  
sinn i Cukru k ra jo w e g o  Dra Fr: Bclzhold przy ulicy Senatorskiej 
Nr 4 7 1 , obok Resursy, i w k ró tc e  nadejdzie transport Ż Y T A  nad­
morskiego.—  Tamże dostać można C U K n u  w  całych głowach 
funt od gr.34 do g. 46; i w Mączce od gr. 33 dog. 4 3 .—  MUSZTAR­
DY francuzkicj słoik od zł. 2 do zł. 3;—  OCTU winnego i Estragon, 
butelka od gr. 40 do zł. 4.

Dnia 7go b. m. około godziny 6tej, w  przejeździe od domu W . 
Kremky, naprzeciw Kolei żelaznej, do rogatek Mokotowskich, zg i­
nęła Ł A S E C 2 6 I A A  czarna rogowa, bardzo małej wartości, lecz  
miłej pamiątki. Sumienny Znalazca raczy oddać do Drukarni 
Kurjera Warsz:, zą nagrodą (jeżeli przyjmie) zł. 2.

Do najęcia od S. Michała, przy ulicy Długiej pod Nr 586 A, 
w  domu dawniej Nowakowskiego, na parterze, MIESZKANIE 
składające się z Salonu, 5u Pokoi, Przedpokoju, Kuchni angiels:. 
Składu na drzewo i Góry, zdatne na Restaurację jak dziś exy- 
stuje, lub na inny proceder. Wiadomość w  podwórzu u Rządcy.

Dziś rano ciepła stopni 13. Wczoraj w  południe 18.
Dziś rano wysokość wody na / /  M e  stóp 2 cali S.
TEATR WIELKI. Jutro, D jabeł kulawy.
TEATR ROZMAIT:. Jutro, Opieka f f  bjskow a.
Dziś, jeżeli pogoda posłuży, P. T ardini, wzniesie się na żyw ym 

Danielu, Balonem SA M SO N łU PJj^ o godzinie 6ej z połuduia, 
z Ogrodu Saskiego.

%  S P R i K E I M Ż  Mf P I W A  B A W A R S K I E G O  \
^  C—Ś *  Zapasowego z  3ciej i o s ta tn ie j L odow ni ^

z B r o w a r u  m
A .  L E X T X H I G G O .  _

r o z p o c z n i e  s i ę  J I I T B O  »
w  Lokalu przy ulicy E lek to ra ln e j Nro 795. m

W Drukarni Kurjera W arsz:.—  W oluo drukować. W arszawa duia 29 Lipca (1 0  Sierp:) 1 8 5 0 r .—  Starszy Cenzor, L. T. TrippH n.


